
G A Z E T A

Wielkiego lęs twa

P O Z N A Ń S K I  E G O .
Nakładem Drukarni Nadw orne j  W . D ek tra  i  Spólhi. —  R ed ak t o r: A . W annowshi.

JM  199. — W e  W t o r e k  dnia  27. S i e r p n i a  1833.

Wiadomości krajowe.
Z  B e r l i n a ,  dnia 24. Sierpnia.  

P r i y b y l  t u :  JVV. rzeczywisty Tajny
Sianu i sp raw zewnętrznych Minis ter ,  A  n- 
c i l l o  □ , z Cieplic.

Z  d n i a  25 .  S i e r p n i a .
J. K. M. Xiążę  A u g u s t  przybył  tu z oko- 

l ic Nadreńskich.

Wiadomości zagraniczne.

R  o s s y a,
Z  P e t e r s b u r g a ,  d. 3. (15.) Sierpnia.

Gazeta  J o u r n a l  d e  St .  P e t e r s b o u r g  o b ­
szerny zawiera ar lykuł  o sprawach polskich 
w odpowiedz i  na za r zu ty ,  cz y n i on e  Cesarzowi 
Mikołajowi w Izb ie  niższej  angielskiej  przy spo­
sobności  wniosku Fergussońskiego .  Po  clokła- 
dne rn  zbi janiu zasad angielskich kończy ta ga­
zeta ro z u m o w a n ie  swoje nas tępu jącem wnio ­
skowaniem : „Zbierając  w j e dno  wszystkie p o ­
wyższe uwagi ,  władni  jesteśmy w yc ią gn ąć zn ic h  
n as tę p n e  wnioski :  iż Konstytucya po lskaz 1815. 
n ie  była gw aran towaną  p rzez żadne  mocarstwo,  
że zatem ża dn e  mocars two nie przyję ło na się

zobowiązan ia ani  naby ło  prawa domagan ia  się 
o jej u t r zy m an ie ;  iż Konstytucya ta ,  n ad an a  
Pol sce  z wolnej  woli s ławnej  pamięc i  Cesarza 
A le x a n d r a ,  zn i szczoną  została przez własne 
akta r ządu r e w o lu c y jn e g o ,  który obwołał  ro ­
ze rwanie  związku us tanowionego p rzez traktaty 
wiedeńskie  pomię dzy  Cesar s twem a K ró l e ­
s tw e m ;  źe po u s k r o m u n i u  powstan ia ,  sam je ­
dyn ie  Cesarz Mikołaj  miał  prawo osądzić,  czyli 
Konstytucya 1815. mogła  być p rzywróconą ,  
czyli  też miał  j ą  zastąpić od mi en ny  rzeczy po­
rządek,  lepiej p rawdziwemu interessowi państw 
J .  C. Mości  odpowiada jący;  iż Statutem or ga ­
n icznym,  w skutek tego w Królestwie Polskiem 
z a p r o w a d z o n y m ,  żaden  z ai tykułow traktatu 
wiedeńskiego nie został n a r u s z o n y , pon ieważ  
przez te now e  ins tytucye Królestwo Polskie 
pozostaje n ieodzo wn ie  z Cesar stwem Rossyj-  
skiem p o łą cz o n e ;  pon ieważ  ma zarząd oddz iel ­
n y ;  pon ieważ  Cesarz Jm ć  nie przestaje nosić 
tytułu Cara (Króla)  Po l skiego,  i pon ieważ P o ­
lacy o trzymal i  r eprezentacyą i i ns tytucye n a r o ­
dowe ,  zastosowane do form bytu pol i tycznego,  
jakie J . C . M o ś ć  z bolesnego doświadczenia osą­
dził  za pożyteczne  i przyzwoi te im nadać ;  na-  
kon iec ,  pon ieważ  zobowiązania włożo ne  na 
J.  C. Mość przez  traktat wiedeńsk i ,  tyczące się 
w ew nę t rzn ych  us tanowień  Po l sk i ,  n iczem się 
n i e  różn ią  od t ych,  do jakich tymże samym u-
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k ł a d e m ,  w z g l ę d e m  s w o ' c h  p o l s k i c h  p o d d a n y c h ,  
z o b o w i ą z a n e  z o s t a ł y  r z ą d y  a u s t r y a c k i  i p r u s k i .  
—  Ż e  p r z e t o  C e s a r z  J i n ć ,  z a r o w n o  z  o b u  r z e -  
c z o n e r m  r z ą d a m i ,  n i e  j e s t  o b o w i ą z a n y m  d o  
p r z y j m o w a n i a  p o ś r e d n i c t w a  ż a d n y c h  o b c y c h  
m o c a r s t w ,  w p r z e d m i o t a c h  t y c z ą c y c h  s i ę  w e ­
w n ę t r z n e g o  z a r z ą d u  P o l s k i . ”

T u r c j a .
( G o z .  - R z ę d . ) —  G a z e t a  m i a s t a  W e n e c y i  d o ­

n o s i :  R o s s y a  o d n o w i ł a  s w o j e  t r a k t a t y  h a n ­
d l o w e  * W .  P o r t ą .  H a n d e l ,  d o t y c h c z a s  
* A n g l i ą  p r o w a d z o n y ,  o d b y w a ć  s i ę  o d t ą d  b ę - '  
d z i e  z  R u s s y ą  i a g e n c i  t e g o  p a ń s t w a  j u ż  s i ę  
p o d j ę l i  d o s t a w y  d l a  u r z ą d z e n i a  i u z b r o j e n i a  
w o j s k a  t u r e c k i e g o  n a  w z ó r  e u r o p e j s k i e g o .  
T w i e r d z ą ,  i e  U l e m o w i e  i M u f l o w i e  n a  m o c y  
w y t ł ó m a c z e n i a  8 g °  r o z d z i a ł u  I I I .  k s i ę g i  ko-  
r a n u  p o t w i e r d z i l i  o b o w i ą z k i ,  n a ł o ż o n e  p r z e z  
n o w ą  o r g a n i z a c y ą  w o j s k a  n a  T u r k ó w .  P o r t a  
p r z y j ę ł a  w i e l u  o b c y c h  o f i c e r ó w  d o  s ł u ż b y  
s w o j e j .  J e d y n i e  t y l k o  j a z d a  z a t r z y m a ł a  s w ó j  
c h a r a k t e r  a z y a t y c k i  i m a  b y ć  u r z ą d z o n ą  n a  
w z ó r  k o r p u s ó w  k o z a c k i c h .

TT7 / o c h  y.
Z  n a d  g r a n i c y  W ł o s k i e j ,  d .  9.  S i e r p n i a .

QGaz.  P o w s z )  —  Z a b u r z e n i a  w b z w a j c a r y i  
n i e p o m y ś l n y  w y w i e r a j ą  w p ł y w  n a  s t a n  k r a j u  
n a s z e g o  i s p o w o d o w a ł y  r z ą d  d o  p o w t o r n e g o  
o b o s t r z e n i a  p r z e p i s ó w  w z g l ę d e m  d o z o r o w a ­
n i a  c u d z o z i e m c ó w  i p o d r o ż s i y c b .  T u s z o n o  
s o b i e ,  że  z n i w e c z o n e  z a m a c h y  w P i e m o n c i e ,  
p a r l y ą  r e p u b l i k a ń s k ą  u c z y n i ą  o s t r o ż n i e j s z ą ;  
j u ż  z a c z y n a ł o  w r a c a ć  d a w n i e j s z e  z a u f a n i e ,  a 
ś r o d k i  c i ą ż ą c e  h a n d l o w i  i ż y c i u  z a r o b k o w e  m u  
s t o p n i o w o  ł a g o d z o n o ;  a l e  o b e c n i e  o b a w i . ć  
s i ę  t r z e b a ,  ż e  z n o w u  g o r s z e  n a s t ą p i ą  o g r a n i ­
c z a n i a .  W i n a  t e g o  n i e  s p a d a  n a  r z ą d ,  l e c z  
n a  t yc i ) ,  c o  l e k c e  w a ż ą c  k o r z y ś ć  o g ó ł u ,  w s z y ­
s t k o  n a  n i e b e z p i e c z e ń s t w o  n a r a ż a j ą ,  by  t y l k o  
d o g o d z i ć  p r y n c y p i o m  s w o i m .  Z a w i k ł a n i a  
w S z w a j c a r y i  n i e  są  w p r a w d z i e  d o t ą d  k l ę s ką ,  
i n p g ą  w e / t l a k o  d ł u ż e j  t r w a j ą c  w i e l k i e  z a w i ­
l i , r i i a  za s o b ą  p o c i ą g n ą ć .  P o l a c y  n a  z i e m i  
s z w a j c a r s k i e j  b y l i  o d  r a z u  j u ż  n i e b e z p i e c z n y ­
m i  g o ś ć m i ,  a l a r a z  o b e c n o ś ć  k I i  b a r d z o -  
h y  m o g ł a  s p o k o j n o ś ć  p u b !  c z n ą  n a r u s z y ć .  
U t r z y m u j ą  o n i  c i ą g l e  z w i ą z k i  z k l u b a m i  r e -  
p u b ł i k a ń s k i e m i  w F r a n c y  i i w e  W ł o s z e c h  i 
z a c z ę l i  t e r a z  j u ż  c z y n n y  n a  k o r z y ś ć  p r z y j a c i ó ł  
6 w o i c h  b r a ć  u d z i a ł  w z a m i e s z k a c h  B a z y l r j -  
s k i c h .  R z ą d  f r a r i c u z k i  r o z u i n n i e j b y  b y ł  p o ­
s t ą p i ł ,  g d y b y  t y m  P o l a k o m  b y ł  p o z w o l i ł  w r ó  
c i ć  d o  F r a n c y i ;  t a r n b y  a l b o w i e m  t y l e  z ł e g o  
n i e  m o g l i  - d z i a ł a ć ,  j ak  w S z w a j c a r y i . — W  S a r  
d y n i i  r ó w n i e  j a k  w U o o i b a r d j i  b a c z n i e  n a t u ­

r a l n i e  u w a ż a j ą  n a  w y p a d k i  w  S z w a j c a r y i ,  i 
m ó w i ą  p o w s z e c h n i e  o  k o n c e n t r o w a n i u  w o j ­
s k a  n a d  g r a n i c ą .  W s z a k ż e  n i e  u l e g a  ż a d n e j  
w ą t p l i w o ś c i ,  ż e  d o p ó k i  z a t a r g i  s z w a j c a r s k i e  
n i e  w y w o ł a j ą  n i e b e z p i e c z e ń s t w a  d l a  o ś c i e u -  
D y ch ,  Eiki w  o lic lEitszsc stę n i e  b ę d z i e -

S z  w a j c a r y  a.
Z  B a z  y 1 e  i , d n .  13. S  i e  r  p  n  i a o  9 .  w- i e- 

c z o r e t n .  —  G a z e t a  D o l n e g o  1 G ó r n e g o  R e n u  
d o n o s i :  „ D z i s i a j  w i e c z o r e m  w o j s k a  z j e d n o ­
c z o n e  o d b y w a j ą  s t r a ż  w  B a z y l e i  z  z a p a l o n e -  
m i  l o n t a m i  p r z y  w y t o c z o n y c h  d z i a ł a c h .  O c z e  
k u j ą  o n e  n a  w z m o c n i e n i e ,  a b y  p r z y s t ą p i ć  d o  
rozbro jen ia ,  k i ć r e  z a p e w n e  w m i e ś c i e  r ó w n i e  
jak w o k o l i c y  n a  z a c i ę t y  n a t r a f i  o p ó r ,  i l e  ż e  
n a m i ę t n o ś c i  n i e z m i e r n i e  w z b u r z o n e .  Z a i s t e ,  
S e j m  z j e d n o c z o n y  w w i e l k i m  j e s t  k ł o p o c i e  
w z g l ę d e m  w y b o r u  ś r o d k ó w  k u  p r z y w r ó c e n i u  
s p o k o j n o ś c i  i p o r z ą d k u .  O b a w i a j ą  s i ę ,  ż e  j e ­
śl i  s p r a w ę  p o p s u j e  z R a d y k a l i s t a m i ,  s t o w a r z y ­
s z e n i a ,  w e  w s z y s t k i c h  k a n t o n a c h  r o z g a ł ę z i o ­
n e ,  n a ń  n a p a d n ą .  —  W  B a z y l e i  g ł o s z o n o ,  ż e  
K a r n i i ś c i  w r o z m a i t y c h  k a n t o n a c h  S z w a j c a r y i  
p r z e b y w a j ą c y ,  d o  w y j a z d u  s i ę  g o t u j ą ,  p o n i e ­
w a ż  i c h  o b w i n i a j ą  o  p o r o z u m i e n i e  z  m n i e j -  
s z e i n i  d y s s y d e u c k i e m i  k a n t o n a m i .

Z  d n i a  14.  S i e r p n i a .
W  g a z e c i e  H e l v e t i e r  v o n  P r u n t r u ł t  

u m i e s z c z o n a  j e s t  n a s t ę p u j ą c a  d e k l a r a c j a ,  k t ó ­
r ą  p o l s k i  P u ł k o w n i k  A n l o t i i n i  s k i e r o w a ł  d o  
P u ł k o w n i k a  O b o r s k i e g o  : „ Z L i e s l a l ,  d n .  6;
S i e r p n i a  O ś w i a d c z a m y  n i n i e j s z e t n ,  i e  n i k t  
z p o m i ę d z y  P o l a k ó w  n a l e ż ą c y c h  d o  d e p o t u  
w  k a n t o n i e  B e r n ,  n i e  m i a ł  u d z i a ł u  w u t a r c z c e  
d n .  3. rn,  b.  J e d y n i e  w a l c z y l i  z l i c z b y  t y c h  
w y c h o d ź c ó w  o w i  7 P u l a c y ,  c o  o d  m i e s i ą c a  
K w i e t n i a  c i ą g l e  w O k o l i c y  B a z y l e j s k i e j  p r z e ­
b y w a l i  i z r a d o s n e m  z a d o w o l e n i e m  w s p o m i ­
n a m y  t u  o  m ę s t w i e  i k a r n o ś c i ,  k t ó r e j  d o w i e ­
d l i . ”  —  T a ż  g a z e t a  d o d a j e :  „ S e j m  z j u l n o -
c z o r i y  o f i a r o w a n e j  s o b i e  u s ł u g i  w y c h o d / c o w  
p o l s t i c h  n i e  p r z y j ą ł ,  w y n u r z y ł  i m  w s z e l a k o  
w o d e z w i e  p u b l i c z n e j  s j i r a w i e d l i w e  d z i ę k i  za  
d o w o d  i ch  u l e g ł o ś c i . “

P o n i e w a ż  w i e l e  ws i  w o k o l i c y  B a z y l e j s k i e j  
8 i ej w z b r a n i a ł o  p r z y j ą ć  w.  je k a z j e d n o c z o ­
n e ,  w y s ł a n o  t a m  w c z o r a j  z  B a z y l e i  k i lk a  
k o m p a n i i ,  k o ń c e m  z n i e w o l e n i a  t y c h  ws i  
d o  p o d d a n i a  s i ę .  D e p u t o w a n i  S e j m u  z m u ­
s z e n i  byl i  w r a z  z  P u ł k o w n i k i e m  D u f o u r  u d  ć 
s i ę  d o  m i e j s c  b u n t u j ą c y c h  s i ę ,  a b y  c h ł o p ó w  
o d w i e ś ć  o d  n i e p o s ł u s z e ń s t w a .  —  Z r e s z t ą  z d a ­
j e  s . ę ,  że  p o j e d n a n i u  o b u  s t r o n n i c t w  w i e l k i e  
z a w a d z a j ą  t r u d n o ś c i .  YV k a n t o n i e  l i a z y l e j .  
s k i m  u m y s ł y  w n a j w y ż s z y m  6 l o p n i u  w z b u r z o -



1091

n e ; podróżujący  w S iwajcary i  d o n o sz ą  je-  
d n o z g o d n i e ,  ż e  w sz ęd z i e  w kraju zarody woj  
ny  d o m o w e j  w id z i e ć  s i ę  dają. Skąd l e i  s ł u ­
szna o b a w a ,  ź e  wypadki  w o je n n e  w Bazyl e i  
i S c h w y z  tylko są począ tk i em g r o ź n e g o  i o g ó l ­
n e g o  rokoszu .

N i e m c y .
Z  C i e p l i c ,  do ia  14. S i e r p n i .

( Z  G az .  L ip s k . )  —  Dzi s iaj  zrana uda ł  s i ę  
Kro i  Pruski  do  L o w o s i z ,  aby tam z Cesarzem  
zjazd swój  od praw ić .  W  pó l  g o d z in y  p rze d ­
tem wyjecha ł  t arc i e  Kroi .  Pruski  Min i s t er  
S 31111 A nc i i l on  i Kancl erz  państwa X ią żę  M ;t- 
terni cb.  Cesarsko  - Rossyjsk i P os e ł  T a n s z e w  
d. 10. rn. b. zajął wraz z Ra dzcą  l egacyi  s w o ­
jej Gerva is  tutejszy hó l e l  de R u ss i e .  W c z o ­
raj przybył  tu taki e  Poseł  rossyjski  przy d w o ­
rze  Saski m,  Pan  Sch ró l t r .  R ó w n o c z e ś n i e  sta­
nę l i  tu l e i  P os e !  f raneuzk i ,  B r e s s o n ,  i an ­
g ie l sk i  L o rd  Mi nt o ,  oba przy dw o rz e  B er l i ń ­
skim za w ierzy  t e l n i e n i .  Marszal ek Mai s on  i 
H r .  St. A u la i r e ,  są tu od  d łu żs ze g o  czasu juz  
o b e c n i .  —  L or d  Mint o ,  jak w ia d om o ,  o s o b i ­
stym jest przy jac i e l em Lorda  Grtj.

Z  T e r e s i e  n s t a d t ,  d. 15 Sierpnia.
D n ia  14. rn. b. o d w i e d z i ł  N .  Kroi  Pruski  

N .  Cesarza Au s tr ya ck ie g o  w Teres i cns tad t .  
N .  Król stanął  tu o g o d z i n i e  U .  przed  p o łu ­
d n i e m  i zaj echał  do  d o m u  K o m en d an tu r y ,  
g d z i e  Cesarz  mieszka.  W z a j e m n e  przyjęci e  
m i ęd z y  o b y d w o m a  M on arc h am i  n o s i ł o  na 
sob i e  c e c h ę  owe j  d o św ia d cz o n e j  i podczas  
z m i e n n y c h  o ko l i c zn ośc i  n i ez ach w ian e j  przy­
jaźni ,  łączącej  tych na jpo tężn ie js zych M on a r ­
c h ó w .  O  god z .  5. po p o ł ud n iu  pow róc i ł
K r o i  J m ć  P ru s k i  do  C ie p l i c .  (G a z .  V u s s a . )

F  r a n c y a.
Z  P a r y ż a ,  d n i a  15 S ie rpnia .

K u r y e r  K u r e p e j s k i  d o n o s i :  „ W c z o r a j
p r z y b y ł y  tu l isty oil Ma r sza łka  B o u r m o n t  p o d  
d. 2 m.  b.  A r m i a  n a y l e p s z y m  d u c l i e m  była  
o ż y w io n a  a l u d  dow odz i ł  na jw ię ks ze g o  u n i e s i e ­
n ia  d la  D o m  M i g u e l a .  Ma r sza ł ek  dz i e r ż ąc  
b e z u s t a n n i e  dz ie ł a  z e w n ę t r z n e  gó ru j ące  nad  
m i a s t e m ,  n i e  p r z e d s i ę w z ią ł  był  n o w e g o  a t aku ,  
l ecz  wyprawi ł  3000  l udz i  na  w z m o c n i e n i e  Xię-  
cia C a d a v a l ,  aby  go wprawić  w m o ż n o ś ć  p o ­
w tó r n e g o  o p a n o w a n i a  L i z b o n y .  H r a b i a  L a -  
r o c h e j a c q u e l i n  m i a n o w a n y  G u b e r n a t o r e m  
E i w a s u ,  i G e n e r a ł  Ka p i t an  p ro w in cy i  A l e m t e -  
j o  śc igają  s zczupł ą  l i c zbę  p oz o s t a ły c h  pod  w o ­
dzą  G e n e r a ł a  B r i l o  n a  p o ł u d n i u  P e d r y s t ó w ,  
k tó r z y  s i ę  d o t ą d  w n i e k t ó r y c h  n a d b r e ź n y c h  
mia s t ach  . t r z y m a j ą ,  skąd  ich j ed nak  G u e ry l l a -  
•y za p ew n e  w yr ug u j ą .  H r ,  A h n e r  z  z n a m i e ­

nitym o dd z i a ł em  w y p r a w i o n y  został  d o L e c a ;  
z ł ą czywszy  s i ę  z X ię c  e m  C ada va l  o b e j m i e  o n  
d o w o d z t w o n a d  wojskie rn, k tó r e  wy sz ło  z L i z b o ­
n y ;  o taczają  g o  zas łużen i  o t k e r o w i e  1 na js t ar ­
szy  syn  Mar sza lka  B o u r m o n t .  U t w o r z ą  w ięc  
t akim sp o s o b e m  d ru g ą  a rmią  o pe rac y j ną  , k tór a  
n a  L i z b o n ę  uważać  b ęd z i e .  N ie sz czę ś l iw y  u- 
p ad ek  stol icy b yn a jm n ie j  n i e  skoń czy ł  c a ł e j  
sp r awy .  A r m i a  w ie rna  i p e łn a  o tu c h y ,  w idz i  
z  radośc ią  o f i c e rów  F r a n c u s k i c h  n a  swojern 
cze l e .  Król  M i g u e l  n i e  s t raci ł  nad z i e i ,  o w s z e m  
ro z ka z a ł ,  aby  wszystk i e  mias t a  na d b rz e ż n e  
w p ra w i o n o  w s t an  o b r o n n y  ; m a m y  o b e c n i e  
w L e c z  l i c zną  a r m i ą ,  po dc za s  k i edy  12000 p o d  
ro zk aza m i  X ięc i a  C adava l  w T o r r e s - V e d r a s  s ię 
zg r o m a d z i ł o !  —  T r ib u n e  w y ra ż a :  „Z wr aca ­
m y  u w a g ę  czy t e ln ików nas zyc h  na  spr awy  P o r ­
t uga l sk i e ,  p r z yb i e r a j ą ce  t er az  wcale  i n n ą  p o ­
s t ać ,  jak po cz ą t k o w o  wró ży ły .  O b l ę ż e n i e  
P o r t o  t rwa c i ąg l e ,  j e d e n  z  G e n e r a ł ó w  D o t n  
M i g u e l a  zają ł  w 8000  żo ł n i e r z y  ko rz ys tn e  s t a ­
nowi sko  w bl i skości  L i z b o n y .  R ze cz y  tak s ię 
u ł o ż y ł y ,  że  Zawiązano  u k ł a dy  m i ę d z y  d w o m a  
b r a ć m i ,  a le  D o m  P e d r o  był  t y m ,  k tó ry  p i e r ­
wszy  krok do  t e go  uczyn i ł .

( G align . Messeng.)  — L i s t  p ry w a t n y  z  Ma­
d ry tu  p o d  d n i e m  5. w y ra ż a :  „ Król  c iągl e s ł a ­
b y ; p r z ez  t rzy dn i  n i e  wstawał  z ł ó ż k a ,  w c z o ­
raj d o p i e r o  p r z e ch a dz a ł  się po  poko j ach .  —  
P o s e ł  n a sz  w Po r t ug a l i i  o t r z y m a ł  rozkaz  w y ­
j a z d u ,  p o n i e w a ż  D o n  Ca r lo s  sain s t anął  na  
cze l e  s z t ab u  g ł ó w n e g o  D o m  Migue l a .  K ró l  
F e r d y n a n d  wydał  w ła sn o r ę c z n e  do  z ięc ia  s w e ­
g o  p i s m o ,  w k to r e m  m u  n i e p r zy zw o i i o s ć  k r o ­
ku  t a k o w e g o  w y rz uc a .  Li s t  t en  powię ksz y ł  
n i e p o r o z u m i e n i e ,  i s t n i e j ące  już od  n i e j ak i ego  
cza su  m i ę dz y  r z ą d e m  D o m  M i g u e l a  i n a sz y m .  
C z e k a m y  tu za trzy t y g o d n i e  p o w r o t u  pos ł a  n a ­
s z e g o .  Nasza  G az e t a  n i e  n azy w a  więcej  D o rn  
M i g u e l a  K r ó l e m  ( ? )  i woj sku  D o n n y  Mar y i  
n i e  nad a j e  w ięce j  p r z y d o m k u  , , p o w s t a ń c ó w ‘‘(?)

Z  d 11 i a 16 S i e r p n i a .
K r ó l o w a  D o n n a  Marya  i X ięż na  Braganca  o d ­

da ły  wczo ra j  K ró lo w e j  w Neu i l l y  w izy tę .  W y ­
jazd K ró lo w e j  Maryi  i X ężn i czki  B raganca  d o  
Bres t ,  skąd do L i z b o n y  udać  s i ę  m a j ą ,  na s t ą ­
pi wed le  D z i e n n ik a  S p o r o w ,  za kilka dn i .  
T e n ż e  d z i e n n i k  d o n o s i  o r a z , ż e  Marki z  L o u l e  
d o  stol icy t ut ej sze j  t e r az  i s to tnie  p r zy by ł .  
M ł o d a  K ro l ow a  p r z y j m o w a ł a  w c z o ra j ,  jako w 
d z i e ń  u r o d z i n  s w o i c h ,  l i c zne  wizyty.  M e s  
s a g e r  w y m ie n i a  z p o m i ę d z y  o s o b , k t ó r e  u -  
s z a n o w a n ie  s w e  t n o n a r c h in i  z ł o ży ły ,  także  B a ­
ro n a  H y d e  de  N e u v i l l e .

St. Syrnon iśc i  z p o w o d u  u w o l n i e n i a  z  w i ę z i e ­
n i a  o b u d w ó c h  s w o ic h  z w i e r z c h n i k ó w , E n t a n -
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t i n  i C h t v a l i e r ,  c h c ą  s i ę  n a  d n i  4 0  z a m k n ą ć  
w  s w o i m  d o m u  w  M e n i l m o n t a n t ,  d l a  p o d z i ę k o ­
w a n i a  B o g u ,  i ź  K r ó l a  n a t c h n ą ł  m y ś l ą  u ł a s k a ­
w i e n i a  d w ó c h  n a c z e l n i k ó w  tej  s e k t y .  S k o ń c z y ­
w s z y  z a ś  t ę  k w a r a n t a n n ę ,  z a m y ś l a j ą  u d a ć  s i ę  
d o  T u i l l e r i c s  l u b  d o  N e u i l l y ,  m a j ą c  o j c a  F n -  
f a n t i n  n a  c z e l e , i p o d z i ę k o w a ć  K r o l o w i  z a  t e n  
c z y n  ł a s k a w o ś c i .

G e n e r a ł  B e r t h o i s ,  j e d e n  z  A d j u t a n t ó w  K r ó ­
l a ,  w y j e c h a ł  o n e g d a j  w  p e w n e r n  z l e c e n i u  d o  
p o ł u d n i o w y c h  d e p a r t a m e n t ó w .

M i n i s t e r  o ś w i e c e n i a  p u b l i c z n e g o  k a z a ł  z n o ­
w u  d a ć  6 4 , 9 7 1  fr.  n a  w s p a r c i e  s z k ó ł  e l e m e n t a r ­
n y c h .

S ł y c h a ć ,  i ż  r z ą d  c h c e  m i a n o w a ć  g e n e r a l n e g o  
D y r e k t o r a  p o l i c y i  w  c a ł e j  F r a n c y i  i u r z ą d  t e n  
n a d a ć  M a r g r a b i e m u  O t r a n t o  , s y n o w i  F o u c h e .

P a n  M a u r o j e n i ,  P o s e ł  t u r e c k i  p r z y  d w o r z e  
a n g i e l s k i m ,  z n a j d u j e  s i ę  o d  k i l k u  d n i  w  t u t e j ­
s z e j  s t o l i c y .

J a k  w i a d o m o ,  k a z a ł  X i ą ź ę  T e r c e i r a  p o j m a ­
n e g o  z  b r o n i ą  w  b i t w i e  p o d  A l m e i d a  P o s ł a  h i ­
s z p a ń s k i e g o  C o r d o v a  n i e t y l k o  n a t y c h m i a s t  u-  
w o l n i ć ,  a l e  z a r a z e m  o d e s ł a ł  g o  d o  H i s z p a n i i .  
C z y n  t e n  z d z i a ł a ł  z b l i ż e n i e  s i ę  g a b i n e t u  m a ­
d r y c k i e g o  d o  s p r a w y  D o n n y  M a r y i ;  d o n o s z ą  
a l b o w i e m ,  ż e  z  M a d r y t u  w y s i a n o  t er a z  i n n e g o  
P o s ł a  w  m i e j s c e  P a n a  C o r d o v a  z  w y r a ź n e m i  
p o l e c e n i a m i  j u ż  n i e  d o  r z ą d u  D o m  M i g u e l a ,  
a l e  d o  r z ą d u  K r ó l o w e j ,

S ł y c h a ć ,  iż  z  p o w o d u  s ł a b o ś c i  K r ó l a  h i s z p a ń ­
s k i e g o ,  K r ó l o w a  m a ł ż o n k a  j e g o  o d z y s k a ł a  n a  
n o w o  w p ł y w  s w ó j  w  i n t e r e s s a c h  p a ń s t w a .

G d y  d z i e n n i k  G a l i g n a n i s  M e s s e n g e r  
d o n o s i  o  w y j e ź d / i e  s t ąd  P a n a  W e r t h e r  i z a s t ę p ,  
s t w i e  j e g o  p r z e z  P a n a  B t a s s i e r  d e  Si .  S i m o n ,  
t y m c z a s e m  G a z e t t e  d e  F r a n c e  w y r a ż a ,  i ź  
P a n  W e r t h e r  z  p o w o d u  o b r o t u ,  jaki  w z i ę ł y  in -  
t e r e s s a  p o r t u g a l s k i e ,  w r ó c i  n i e z w ł o c z n i e  d o  
P a r y ż a .

_ U ł a s k a w i e n i e  K r ó l a  w  d n i a c h  l i p c o w y c h  roz-  
c i ą g n ę ł o  s i ę  t a k ż e  d o  i n w a l i d a ,  k t ó r y  u c z y n i ł  
z a m a c h  n a  ż y c i e  G e n e r a ł a  F r i r t o n .  D o ż y w o ­
t n e  w i ę z i e n i e  j e g o  z  u ż y c i e m  d o  r o b ó t ,  z o s t a ł o  
z a m i e n i o n e  n a  d o ż y w o t n e  w i ę z i e n i e  b e z  u ż y ­
c ia  d o  r o b ó t .

N a  b u l w a r z e  M o n t m a r t r e  m o ż n a  c z a s e m  w i ­
d z i e ć  b i e d n e g o  m u r z y n a ,  k t ó r y  d r ż ą c  i d z i e  
z e  p s e m  s w o i m .  J e s t  o n  r o d z o n y m  b r a t e m  z n a ­
n e g o  ' l o u s s a i n t  J’ O u y e r t u r e ,  k t ó r y  d o w o d z i ł  
w  r e w o l u c y i  n a  w y s p i e  St .  D o m i n g o .  Ż y j e  
z  s z c z u p ł e j  p e n s y i  3 o o  f r a n k ó w ,  k t ó r ą  m u  C e ­
s a r z o w a  J ó z e f i n a  w y z n a c z y ł a .

G a z e t t e  d e  F r a n c e  m a  n a d z i e j ę ,  i ź  a r m i a  
D o m  M i g u e l a  m o ż e  j e s z c z e  d ł u g o  u t r z y m y w a ć  
w o j n ę  p a r t y z a n c k ą  w  p r o w i n c y i  T r a s - o s  M o n t e s .  

C z y t a m y w d z i e n n i k u  M e s s a g e r  d e  C h a r a -

b r e s :  „ L i c z b ę  w o j s k a  h i s z p a ń s k i e g o  s t o j ą c e g o  
n a  g r a n i c y  p o r t u g a l s k i e j ,  b a r d z o  p r z e s a d z o n o .  
M o ż e m y  z a p e w n i ć ,  i ź  n i e  w y n o s i  w i e c e j  j ak  
7 0 0 0  l u d z i .  “

l . i s t  z  P a l e r m o  p o d  d .  1 1. L i p c a  w y  r a ź a : »Xię . -  
ź n a  B t r r y  m a  z a j ą ć  p a ł a c ,  w  k t ó r y m  m i e s z k a ł  
K r o i  L u d w i k  F i l i p ,  p o d c z a s  r e w o l u c y i .  S ł y ­
c h a ć ,  i ź  p a ł a c  t e n ,  k tó r y  n a l e ż a ł  d o  L u d w i k a  
F i l i p a ,  d o s t a ł a  w  z a m i a n  z a  z a m e k ,  k t ó r y  p o ­
s i a d a  w e  F r a n c y i . «

G a  z e t  t e - d e  F r a n c e  z a p e w n i a  z n o w u ,  i ż  
X i ę ż n a  B e r r y ,  k tór a  w  P a l e r m o  u w a ż a n a  j es t  
j a k o  X i ę ż n a  z  r o d z i n y  k r ó l e w s k i e j ,  w y j e d z i e  
n i e z w ł o c z n i e  d o  C z e c h  i t a m  w i d z i e ć s i ę  b ę d z i e  
z  M a r y ą  T e r e s s ą  X i ę ź n ą  A n g o u l e m e ,  c e l e m  
z a k o ń c z e n i a  s t a n u  r z e c z y  w z g l ę d e m  H e n r y k a  
V .  M a r g r a b i n a  P o d e n a s ,  z a t r z y m a n a  w  G e ­
n u i  c h o r o b ą  j e d n e g o  z  d z i e c i  s w o i c h ,  w y j e c h a ł a  
d o  X i ę ź n e j  B e r r y ,

D z i e n n i k i  t u t e j s z e  u m i e ś c i ł y  ak t ,  k t ó r y m  K r ó l  
z a r ę c z y ł  b a n k o w i  za  P a n a  L a f f i t t e .  A k t  t e n  
j e t  w  o s n o w i e  n a s t ę p u j ą c e j :  „ G d y  b a n k  f r a n -
c u z k i  z e z w o l i ł  n a  w y p ł a c e n i e  d o m o w i  b a n k i e r ­
s k i e m u  L a f f i t t e  ó m i l i o n ó w  f r a n k ó w ,  c e l e m  u-  
m o r z e n i a  w s z y s t k i c h  j e g o  d ł u g ó w ,  p r z e t o  0 -  
b o w i ę z u j e  s i ę  z w r ó c i ć  b a n k o w i  t e  6 m i l i o n ó w ,  
j e ż e l i  P a n  L a f f i t t e  n i e u i ś c i  s i ę  c a ł k o w i c i e  l u b  
w  c z ę ś c i ,  tak j f d n a k ,  i ź  w s p o r n r ń o n a  s u m m a  
m o ż e  b y ć  t y l k o  p o b i e r a n ą  z  d o c h o d ó w  l i s t y  
c y w i l n e j ,  n i e o b c i ą ź a j ą c  p r y w a t n y c h  d ó b r  m o ­
i c h  l u b  m a j ą t k u  d z i e c i  m o i c h .  W y p ł a t ę  c h c ę  
u s k u t e c z n i ć  w  t e r m i n a c h  n a s t ę p u j ą c y c h : 
1 , 3 0 0 , 0 0 0  fr.  d .  3 r. G r u d n i a  r. b . ; t y l e ż  d.  3 t .  
G r u d n i a  1 8 3 2 ;  t y l e ż  d n i a  3 1 . G r u d n i a  1 8 3 3 ;  
t y l e ż  d n i a  3 1 .  G r u d n i a  1 8 3 4  > n a k o n i e c  8 0 0 , c o o  
fr.  d .  3 1 . G r u d n i a  1 8 3 5 - D z i a ł o  s i ę  w  P a r y ż u  
d.  15 .  C z e r w c a  1 8 3 1 .  ( p o d p . )  L u d w i k  F i l i p . ‘f 
Z a r ę c z e n i e  to  n i e  z o s t a ł o  u s k u t e c z n i o n e m , i 
P a n  L a f f i t t e  w e  d w a  m i e s i ą c e  p o  p i e r w s z y m  
t e r m i n i e  w y p ł a t y ,  p o d a ł  w  tej  m i e r z e  p i s m o  
d o  b a n k u .  Z  p i s m a  t e g o  o k a z u j e  s i ę  m i ę d z y  
i n n e m i ,  i ź  P a n  L a f f i t t e  w  p r z e c i ą g u  r o k u  z a ­
s p o k o i ł  5 9  m i l i o n ó w  d ł u g u  s w e g o .  R z e c z o n e  
p i s m o  k o ń c z y  s i ę  t e m i  s ł o w y :  „ N i e  dla t e g o ,
a b y  d o b r o d z i e j s t w o  b y ł o  d la  m n i e  c i ę ż a r e m ,  
i a b y  w d z i ę c z n o ś ć  m o j a  n i e  by la w i e l k ą  i s z c z e r ą ,  
p r a g n ą ł b y m ,  i ż b y  n i c  l o s o w i  m e m u  n i e  b r a k o ­
w a ł o ,  i ż e b y m  n i e  z n a l a z ł  a n i  j e d n e g o  p r z y ­
j a c i e l a ,  a b y  n i e w d z i ę c z n o ś ć ,  n i e n a w i ś ć  i p o .  
t w a r z  n i e  s t a n o w i ł y  j e d y n e j  n a g r o d y ,  j aką  o d  
t y c h  w s z y s t k i c h  o d e b r a ł e m ,  k t ó r y c h  z o b o w i ą .  
z a ł e m . "

W y n a l a z e k  r n o w y  m u z y k a l n e j  p r z e z  P a n a  
S u d r e ,  o k a z u j e  s i ę  u ż y t e c z n y m .  D z i e n n i k  
T e m p s  u m i e ś c i ł  r a p p o r t  K o m m i s s y i  w o j s k o w e j ,  
d o  r o z p o z n a n i a  t e g o  w y n a l a z k u  w y z n a c z o n e j .  
B ę d z i e  o n  s z c z e g ó l n i e j  u ż y t e c z n y m  w  m a r y .
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narce. T y m  sposob em  będz ie  m o ż na  z naj 
większą szybkością wydawać ro zka zy ,  tak i z 
ten tylko je wiedzieć m o ż e ,  do kogo s ię  s to ­
sują.

Słychać i ż gabinetowi  na s ze m u uczyn iono 
n o w e  p ropozycye wzg lędem wypłat  p i e n ię ­
żnyc h  od rządu wyspy Hayt i ,  P rop o z yc ye  tę 
n ie  zostały j e d n a k  przyjęte .  Gab ine t  nasz d o ­
maga siy, aby p rzed  ’.vejściem w dalsze układy,  
wspo tnn io ny  rząd dał  zaręczenie  wzg lędem 
w yk ona n ia  tego ,  na coby się zgodzono .

D z ie n n ik  M e s s a g e r  d o n o s i ,  iż w Mo de -  
n ie  a re sz towano  dwóch  P a n ó w :  Sassuolo i
D ok to r a  Matt iol i ,  Sędziego pol i tycznej  Kom-  
missyi  w roku 1821.; osta tn iego osadzon o  w 
w ię z ie n iu ,  w k tórem zostawał Menot t i ,  M a ­
jora I nż yn ie ró w  Ci randin i ,  który mia ł  do zó r  
nad  robo tami  cytade lh ,  od da l on o  ze s łużby,  
r ów ni e  jak kilku żo łnierzy  z gwardyi  sz lache­
ckiej.

P a n  D u p in  us i łuje  zj ednać sobie  wielką p o ­
pu la rno ść  w de p a r t am e n c i e ,  z k tó rego  jest o-  
b ranym.  Chce  o n  się tak wzm oc n ić ,  aby na  
p r z y s z ł e r n  posiedzeniu I z b  móg ł  się dostać do 
Mini s t eryum.  D n i  l ipcowe wolał  przepędzie 
n a  wsi niż na  dworze .  T ie r s  parti ,  na którego 
czele s to i , o ży w io n e  jest teraz now emi  nadzie-  
jami.

O n e g d a j  odby ła  się w tute jszym sądzie kry­
m in a ln ym  sprawa przeciw Xięc iu  L e o n ,  na tu ­
r a l n e m u  Synowi  N a p o l e o n a ,  o zabicie w poje­
dyn ku  angielskiego kapitana H e s s e ; liczni s łu ­
chacze zgromadzi l i  się.  Gdy świadkowie z e ­
zn a l i ,  iż obydwie st rony postąpiły sobie w n a ­
der  zaszczytny spo só b , uz n a ł  sąd Xięcia L e o n a  
n i ew i n n y m .

G ene ra ł  S u be r v i c ,  dep u t ow an y  z D ep a r t a ­
m e n t u  G ers ,  należący do st rony oppozycyjnej ,  
jadąc do  d o m u ,  był p rzy imowany w kilku mia­
s tach z oznakami  radości.

N a  n o tę  r ządu naszego,  po da n ą  gabine towi 
s a rd y ń s k i e m u , iniala nadejść 2aspakająca od 
powiedź z p r zyrzeczen iem nadan ia  amnestyi .

G a z e t t e  d e  F r a n c e  umieści ła  ar tykuł  
pod  nap i sem:  Tajem ne przyczyny postanow ie­
n ia , aby Izba nie była rozw iązaną. W yr a ża  w 
n i m:  „ M o ż n a  to pos tanowienie uważać  za p o ­
rażkę s t ronnictwa dok trynerów w gabinecie.  
N ie  podpada wątpl iwości , ,  iż Pan  T h ie r s  p o ­
pierał  s t ronę Pana  A r g o u t  przeciw P a n o m  Bro­
glie i Guizot  i źe  Król Ludwik  Fi l ip wbrew ra­
dy dokt rynerów oświadczył  się za u t r zym a­
n ie m  Izby.  Tak  więc Panowie Brogl ie i Gui-  
zot  dozna ją  wkrótce losu P anó w  D u p o n t  de 
1’E u r e  i Laffit te.  P o w o d y ,  które do tego skło 
niły Lud wika  F i l ipa ,  są nas tępujące:  Król ten 
uważa ludzi  za narzędzia poli tyki  swojej .  Nie-

więcej  ma  przywiązan ia  do P a n ó w  Brog li e  i 
Guizo t ,  jak miał  do P anó w  D u p o n t  de  1’E u r e  
i Laf f i t te ,  a lbo Pan a  Kaz imie rza Per ier .  
Gdyby  P a n o w i e  D u pi n  i Od i l lon  Barrot  m o ­
gli  m u  jut ro posłużyć do zyskania cz as u ,  zaję­
liby miejsce P a n ó w  Broglie i Guizot ,  Aby s ą ­
dz ić ,  co u n  M o n a rc ha  u cz y n i ,  t rzeba znać  
wszystkie j ego potrzeby chwilowe.  _ P ano w ie  
Lafayet te  i Laffit te służyli  m u  przeciw doktry- 
n e r o m ,  gdy ci chcieli  Regency i .  Doktrynero-  
wie  służyli  mu  przeciw P a n o m  D u p o n t  de l’E u -  
r e i La f aye t t e ,  gdy  ci chcieli instytucyi r e p u ­
blikańskich.  W  chwil i  poruszeń  Panowie Bro­
glie i G u iz o t  byli  narzędziami  przeciw P a n o m  
O d i l o n  Baro t  i D u p i n . “

Marszałek Clauzel  miał  z n o w u  na ra dę  z M i ­
ni st r em spraw zagran icznych wzg lędem A lg ie ­
ru .  Słychać o m ia no w an iu  inne j  Kommissyi  
r ządowej  dla regencyi  algierskiej  i i nnych  po­
siadłości f rancuzkich w Al r yce ,  n a  czele której  
będz ie  Marszałek Clauzel .

T o ry s o w i e  zasiadający w Izbie  wyższej  a n ­
gielskiej bardzo się u radowal i ,  m ni em aj ąc ,  iż 
przez  odr zuc en i e  bilu wzg lędem nadania swo­
b ód  żydom ,  zadali cios Mini s t er stwu  Hrab iego  
Grey.  L e c z  wiadomo 3 wyraźnego  oświadcze­
n ia  Min i s t rów,  iż bi lu tego nie  chcieli  uważać 
za po da ny  od rządu ,  W  jednej  atoli z gazet  
min is te rya lnych p rzypomina ją  l iberalniejszą 
pol i tykę in n y c h  krajów w tej mierze.  W e F r a n -  
cyi panu je  rzeczywiście równość  rel igijna.  J u ż  
w czasie r ządu  Lud wik a  X V I I I .  mogl i  żydzi  
piastować u r zę d y ,  a wszedłszy w związki ma ł­
żeńskie z Chrześcianami ,  zależało od rodziców,  
czyli dzieci  mają być wycho wan e  w religii  
chrześciańskiej  lub żydowskiej .  W  tem tylko 
zachodzi ła  ró żn ica ,  iż du ch o w n i  żydowscy n ie  
pobieral i  płacy ze skarbu pu b l i c zne go ;  po re-  
wolucyi  l ipcowej i w tem postawiono ich w ró ­
wni  z katolikami i protes t antami .  Ró w no ść  re­
l igi jna od  dawna  także weszła w życie towarzy­
skie. P ew ny  niemieck i  Sekretarz poselstwa 
m o c n o  się zdziwi ł ,  gdy na balu dan ym w ra­
tuszu widział  żyd ó w k ę ,  uposażoną  ze skarbu,  
tańcującą z Królewiczem nas tępcą t ronu.  K ró ­
l ewna K le m en ty n a  tańczyła z  gwardys tą  n a ­
ro d o w y m ,  który się ożen i ł  z żydówką.  T a k i e  
r zeczy n ie  zadziwiają Pa ryżanów.

Z  S t r a s b u r g a ,  dnia II .  Sie rpnia .
K om i te t  polski w Metz wydał  odez wę  „d o  

wszystkich honor  na rodowy szanujących F r a n ­
cuzów a osobl iwie do Komi te tów polskich we 
F r a n c y i " ,  w którym s m u tn e  po łożen ie  5oo 
w Szwajcaryi przebywających Polaków w ży­
wych wystawia kolorach.
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A n g l i a .
Z  L o n d y n u ,  d n i a  17. S ierpn ia .

T i m e s  t a k i e  u d z i e l a  w i a d o m o ś c i ,  n a d e *  
s z l y c h  *  P o r t u g a l i i ,  p o d  d n .  1 3 .  m .  b .  p r z e *  
s t a t e k  „ C o r s a i r . * *  —  D o m  P e d r o  m a  z  n a j ­
w i ę k s z ą  u f n o ś c i ą  i  n i e u z b r o j o n y  p r z e c h a d z a ć  
s i ę  p o  u l i c a c h  s t o l i c y ,  g d z i e  g o  w s z ę d z i e  
z  r a d o ś c i ą  p o z d r a w i a j ą .  S ł y c h a ć ,  i e  j e d n a  
o k o l i c z n c ś ć  n a d z w y c z a j  m i ł y m  g o  l u d o w i  
u c z y n i ł a ;  ż o ł n i e r z e  p o l i c y j n i  c h c i e l i  a l b o ­
w i e m  l ą d u j ą c e m u  C e s a r z o w i  s z a b l a m i  s w e m i  
d r o g ę  t o r o w a ć  i p o s p o l e t w o  r o z p ę d z a ć ,  a l e  
C e s a r z  z a k r z y k n ą ł  n a  n i c h ,  ż e b y  b r o n i  s w o ­
j e j  n i e  u ż y w a l i  i w r z u c i ł  s a m  s z p a d ę  w ł a s n ą  
w  w o d ę .  U t w o r z o n o  d o t y c h c z a s  k o r p u s  8 0 0 -  
t n y  p o l i c y a n t ó w  k u  o b r o n i e  m i a s t a ,  a l e  z a ­
c h o w y w a n i e  s i ę  l u d u  c i ą g l e  b y ł o  j a k  n a j s p o ­
k o j n i e j s z e .  U k ł a d y  z  o w y m i  1 5 0 0  ż o ł n i e r z a ­
m i ,  k t ó r z y  p o d  S a n t a r e m  p r z e z  T a g  p r z e s z l i ,  
m i a ł y  s i ę  d o t y c z y ć  w a r u n k ó w  p o d d a n i a  s i ę  
o n y c h .  P r z e d  P o r t o  k r ą ż y ł  o k r ę t  w o j e n n y  
„ D o n n a  M a r y a . “

T i m e s  d z i s i e j s z a  r o z p o c z y n a  o b s z e r n y ,  
j a k  s i ę  z d a j e ,  a r t y k u ł  o  P o l s c e ,  w  k t ó r y  i n  n a  
s a m e m  c z e l e  t w i e r d z i ,  ż e  m i m o  p o z o r n e j  
o z i ę b ł o ś c i  i b r a k u  u d z i a ł u  d l a  6 p r s w  p o l s k i c h  
w  P a r l a m e n c i e ,  j e d n a k  ż a d n a  s p r a w a  w  ś w i ę ­
c i e  ( w y j q w B z y  n a t u r a l n i e  w ł a s n e ) ,  t y l e  n i e  
o b c h o d z i ł a  i n i e  o b c h o d z i  n a r o d u  a n g i e l s k i e ­
g o ,  j a k  w ł a ś n i e  s p r a w y  i  p o ł o ż e n i e  b v ł e j  
P o l s k i .

G a z e t a  T i m e s ,  k t ó r a  d a w n i e j  m n i e j  z w a ­
ż a ł a  n a  n a d a n i e  s w o b ó d  I z r a e l i t o m ,  a n a w e t  
w y r a ź n i e  o ś w i a d c z y ł a ,  iż p o c z y t u j e  t ę  r z e c z  z a  
z u p e ł n i e  o b o j ę t n ą  t a k ,  iż  n i e  z a j m i e  s i ę  r o z ­
t r z ą s a n i e m ,  k t o  m a  s ł u s z n o ś ć ,  a k to  n i e s ł u ­
s z n o ś ć ;  t e r a z  p o  k r e s k o w a n i u  w  I z b i e  w y ż s z e j  
w z g l ę d e m  b i l u  w  tej  m i e r z e  p o d a n e g o  c z y n i  
n a s t ę p u j ą c e  u w a g i : „  W i ę k s z a  l i c z b a  o d n i o s ł a  
z w y c i ę z t w o  n a d  l e p s z e r o i  a r g u m e n t a m i , w s z e ­
l a k o  n i e  p o d p a d a  w ą t p l i w o ś c i ,  i ż  p r a w o ,  k t ó r e  
j a k  t o  o p i e r a  s i ę  n a  n a j c z y s t s z e j  r e l i g i j n o ś c i  i 
n a j ś w i a t l e j s z e j  p o l i t y c e ,  w k r ó t c e  b ę d z i e  p r z y ­
j ę t e  p r z e z  L o r d ó w ,  i ż e  n a s t ę p n e  p o s i e d z e n i e  
P a r l a m e n t u  p o s t a w i  I z r a e l i t ó w  w r ó w n i  z  i n n y ­
m i  A n g l i k a m i . “  —  G a z e t a  M o r n i n g  C h r o ­
n i c i e  w y r a ż a :  „ M u s i  b y ć  b a r d z o  ł a t w o w i e r ­
n y m  t e n ,  k t o  m n i e m a ,  iż  r e i i g i a  m i a ł a  n a j ­
m n i e j s z y  w p ł y w  n a  d e c y z y ą  P a r ó w .  A l b j o ż  to 
P a r o w i e  są  l e p s z y m i  c h r z e ś c i a n a m i , n i ż  c z ł o n ­
k o w i e  I z b y  n i ż s z e j ,  g d z i e  bi l  t e n  z n a c z n ą  w i ę ­
k s z o ś c i ą  p r z y j ę t o ?  N i e  z a i s t e ;  l e c z  P a r o w i e  
n i e  z e z w a l a j ą  n i g d y  n a  p o d o b n y  ś r o d e k ,  j e ź l i  
n i e  są  d o  t e g o  z n i e w o l e n i ;  k a t o l i c y  i d y s s y d e n -  
ci  byl i  d l a  n i c h  z b y t  l i c z n y m i ,  l e c z  d la  s z c z u ­
p ł e j  l i c z b y  I z r a e l i t ó w  w  A n g l i i  o k a z a l i  s i ę  n i e ­
p r z y c h y l n y m i .  “

L i s t y  z  N o w e g o  Y o r k u  p o d  d.  9.  L i p c a  d o n o ­
s z ą ,  iż G e n e r a l  S a n t a  A n a  z e z w o l i ł  n a  o d s t ą ­
p i e n i e  p r o w i n c y i  l e x a s  r z ą d o w i  Z j e d n o c z o n y c h  
s t a n ó w  p ó ł n o c n e j  A m e r y k i .

D z i e n n i k  C o u r t  J o u r n a l  z a w i e r a :  „ P r z y ­
j a c i e l e  H r a b i e g o  G r e y  u c z y n i l i  o s t a t n i e i n i  c z a ­
py u w a g ę ,  iz  t e n ż e  w p r a w d z i e  t r o c h ę  s t a r ze j  
w y g l ą d a ,  n i ż l t  m i n  j es t  w s a m e j  i s t o c i e ;  ż e  a to l i  
n i g d y  n i e  b y ł  b a r d z i e j  z d a t n y m  d o  z a j ę c i a  s i ę  
l n t e r e s s a m i  j a k  t e r a z .  R z a d k o  t y l k o  d o z n a j e  
s ł a b o ś c i  n e r w o w e j ,  k t ó r a  g o  d a w n i e j  t ak c z ę s t o  
n a w i e d z a ł a ,  i n i e r a z  p r a c u j e  p r z e z  j o  g o d z i n  
n a d z i e ń ,  n i e  c z u j ą c  z  t e g o  p o w o d u  ż a d n e g o  
z n u ż e n i a .  I l e  w i a d o m o ,  n i e  u k ł a d a  o n  n i g d y  
n a p r z ó d  m ó w  s w o i c h ,  a l e  i l e k r o ć  w I z b i e  w y ż ­
s z e j  m a  m i e ć  m i e j s c e  w a ż n a  j aka  r o z p r a w a ,  n a ­
t e n c z a s  z a m y k a  s ię  n a  g o d z i n ę  z e  s z w a g r e m  
s w o i m ,  M i n i s t r e m  w o j n y  E l l i c e ,  d la  r o z m ó ­
w i e n i a  s i ę  z n i m  w d a n y m  p r z e d m i o c i e .  P a n  
E l l i c e  jes t  u l u b i e ń c e m  l u d u  a n g i e l s k i e g o ,  z  t e g o  
p o w o d u  n a r a d y  t e  j e g o  z  p i e r w s z y m  M i n  st re 'm 
p o t w i e r d z i ł y  m n i e m a n i e ,  ż e  H r a b i a  G r e y  n i e  
w e  w s z y s t k i e m  p o d z i e l a  z d a n i e  r e s z t y  k o l e g ó w  
s w o i c h .  Ci  c o  p o r ó w n y w a j ą  e n e r g i ą , z  k t ó r ą  
H r a b i a  G r e y  m ó w i  o  s p r a w a c h  z a g r a n i c z n y c h ,  
z  o z i ę b ł o ś c i ą  a n a w e t  n i e r a z  z  m i l c z e n i e m ,  
k t ó r e  L o r d  P a l m e r s t o n  z a c h o w u j e  w ty m  p r z e d ­
m i o c i e  , są t e g o  z d a n i a ,  ż e  l e n  o s t a t n i  riie* z a ­
s i a d a  w M i n i s t e r y u r n  j ak t y l k o  z p o w o d u  s z c z e ­
g ó l n e j  p r o t e k c y i ,  k t ó r ą  g o  s a t n  Kr ó l  z a s z c z y c a . 1* 

Z m a r ł y  W i l b e r f o r c e ,  k t ó r e g o  z w ł o k i  d n i a  3. 
b . m .  p o c h o w a n o  w o p a c t w i e  w e s t m i n s t e r s k i e m ,  
u r o d z i ł  s i ę  r o k u  17 5 9 * w H u l l ,  g d z i e  o j c i e c  j e g o  
b y ł  d w a  r a z y  P r e z y d e n t e m  m ia s t a .  W  r. 1774.  
p r z y b y ł  n a  n a u k i  d o  u n i w e r s y t e t u  w C a m b r i d g e ,  
g d z i e  z a b r a ł  z n a j o m o ś ć  z  P a n e m  P i t r .  M a j ą c  
lat  21 z os t a ł  w r o d z i n n e m  m i e ś c i e  o b r a n y  c z ł o n ­
k i e m  P a r l a m e n t u ,  g d z i e  c i ą g l e  z m a ł e m i  p r z e ­
r w a m i  z a s i a d a ł ; t ak w i ę c  b y ł  n a j s t a r s z y m  c z ł o n ­
k i e m  j e g o .  W  r o k u  1787.  u c z y n i ł  p i e r w s z y  r a z  
w n i o s e k  w z g l ę d e m  o s w o b o d z e n i a  n i e w o l n i k ó w .

S p r a w u j ą c y  i n t e r e s s a  t u r e c k i e ,  P a n  M a u r o -  
j e n i ,  u u a ł  6ię z  t u t e j s z e j  s t o l i cy  d o  P a r y ż a .

D o m  P e d r o  d o w i e d z i a w s z y  s i ę  o  z g o n i e  P u ł ­
k o w n i k a  C o t t e r , w y z n a c z y ł  p o z o s t a ł e j  p o  n i m  
w d o w i e  p e n s y ą  G e n e r a ł a  b r y g a d y  a ż  d o  ś m i e r ­
c i ,  a i ó s t o l e t n i e g o  j e j  s y n a  m i a n o w a ł  o f i c e r e m  
w  w o j s k u  D o n n y  M a r y i .  P u ł k o w n i k  D o d g e n  
o t r z y m a ł  s t o p i e ń  G e n e r a ł a  b r y g a d y  i d o w ó d z ­
t w o  b r y g a d y  a n g i e l s k i e j ,  k t ó r a  w b i t w i e  d n .  25.  
L i p c a  z n a c z n i e  u c i e r p i a ł a ,  t a k ,  iż t e r a z  l i c zy  
t y l ko  8 0 0  l u d z i .  M n i e m a j ą ,  jż  p Q z a ł a t w i e n i u  
s p r a w y  p o r t u g a l s k i e j  b r y g a d a  ta s k ł a d a ć  b ę d z i e  
s t r a ż  h o n o r o w ą  p r z y  K r ó l o w e j  D o n n i e  M a r y i .

G ł ó w n y  u r z ą d  p o c z t o w y  o g ł o s i ł ,  i ż  o d  d n i a  
I 5 1 h,  m .  c o d z i e n  o d c h o d z i ć  b ę d z i e  p o c z t a  li 
s t ó w a  z  A n g l i i  d o  F r a n c j i ,  w y j ą w s z y  n i e d z i e l ę .
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D n i a i 2 . b . r o .  w n ió s ł  w  I z b i e  niższej  P .  R i ee ,  
aby  I z b a  uchwa l i ł a  60,000 fun t .  szterl .  n a  u t r zy-  

- i n a n i e  pol icy i w s t o l i cy  t u t e j s ze j .  P a n  T i c k -  
ne s se  z a r z u c a ł ,  iż s ł u sz n i e  n i e  m o ż n a  o b a rc zać  
kr a ju  w y d a t k i e m ,  k tóry  s a m a  s t ol i ca  po n os i ć  
w in d a .  L o r d  A l l h o r p  o dp ow ie d z i a ł ,  iż w e d ł u g  
o g ó l n y c h  za sad  stol ica p o w i n n a  w p r a w d z i e  s a ­
ma  u t r z y m y w a ć  s w o j ę  p o l i cy ą ,  l e cz  gdy  spo-  
ko jność  jej j es t  ba rdzo  wa żn ą  d la  c a ł e go  k r a ju ,  
a po l i cya  l o nd y ń s k a  m o ż e  być  r ó w n i e  uży t ą  
w ro z m a i t y c h  częśc i ach  kraju,  jak w s tol icy,  n i e  
z a c h o d z i  w ięc  w tętn ż a d n a  n i e sp raw ied l iw oś ć ,  
gdy  ca ły  kraj  po n i e s i e  m a ł ą  część  p o t r z e b n y c h  
w y da tk ó w .  W n i o s e k  powy ższ y  p rzy j ę to  wię- 
kszością  49 k r esek  p r zec iw  19. N a  te j że  se s sy i  
I zby  n iż sze j  wn iós ł  L o r d  A l t h o r p ,  aby I z b a  
z a m i e n i ł a  s i ę  w wydz i a ł ,  c e l e m  rozt r zą san i a  b i l u  
u / g l ę d e m  b a n k u .  P a n  G i s b o u r n e  o świadczy ł  
się p r zec iw  t e m u  w n i o sk o w i  i ż ąda ł  o d ł o ż e n i a  
go  d o  6 mie s i ęcy ,

»VM/VWAVM/WW

R ozm aite wiadom ości.
W  J o u r n a l  d e  F r a n c f o t ,  p o d  d n i e m  

25. L ip ca  z t egoż  m i a s t a ,  c z y t a m y :  „ W  l iczbie 
z n a k o m i t s z y c h  c u d z o z i e m c ó w ,  k tó r zy  co  rok 
b yw a j ą  w nasze rn  m ie śc i e  i p r z e p ę d z a j ą  p o r ę  
w ó d  u  s ą s i adów n a s z y c h  w X i f s t w i e  N a s s au ,  
z a w sz e  jes t  ki lku , p ł a cących  da ń  n i e u b ł a g a n e j  
ś m i e r c i ,  i k t órytn  mia s to  n a s z e  n i c  n i e  m o ż e  
o f i a rować  p ró cz  sm u t n e j  mo g i ły .  T e g o  ro k u  
wyżs ze  t owarzys two  t u t e j s ze  c ię żką  p o n io s ło  
s t ra tę  w o so b i e  P a n i  E w e l i n y ,  z  X iążą t  Mi r -  
sk i c h ,  H r a b i n y  C h r a p o w i c k i e j , z m ar ł e j  os t a-  
t n i e m i  czasy w e  F r a n k l u r c i e .  .Dama t a ,  zale-  
d w o  kończąca  3 3 d  rok ży c i a ,  tak da l ece  u lu b i ­
ła sob i e  n a s ze  m i a s t o ,  i ż  w yb ra ł a  je  za z w yk łe  
mie j s ce  sw eg o  p o b y t u ,  n a w e t  w p o rz e  z i m o ­
wej  i ź e  w j e d n y m  z n a s z y c h  z a k ł a d ów  n a u k o ­
w y c h  umie śc i ł a  dwie  swoje  c ó r k i ,  k tó ry ch  z n a ­
k o m i t e m u  w y c h o w a n i u  s a m i  p r z ew od n i c zy ł a .  
Z a s z c z y c a n a  p o w s z e c h n y m  s z a c u n k i e m  osó b  
n a jw yż sz eg o  t o w a r z y s tw a ,  po d o b a j ą c a  _się 
wszs tk im  ze  sw e g o  r o z u m u  i t a l e n t ó w , u w ie l ­
b i ana  o d  u b o g i c h ,  k t ó r ym p o b o ż n a  jej  du sza  
n i g d y  n i e  u m i a ł a  o d m ó w i ć ,  E w e l i n a  C h r a p o -  
wieka  ży ł a  i u m a r ł a  po  c h rz e ś c i a ń s k u ,  zo s t a ­
wiając s t r a p io n e g o  m a ł ż o n k a ,  dz iec i  i przyj a­
c i ó ł ,  k t ór zy  jej  n ig dy  n i e  z a p o m n ą .

D r .  A l c y b i a d e s  T a v e r n i e r  p o d r ó ż o w a ł  jako  
•eka rz  w l a t a ch  18*8 do  T82.3 po  o b s z e r n y c h  
k r a in a ch  w iększe j  częśc i  A f r y k i  i A z y i ,  w c z a ­
s i e ,  g d y  m o r o w a  za r a za  i c h o l e r a  n i s zczy ły  
k o i t j ą  m i e s zk a j ące  t a m ż e  n a r o d y .  C z ę s to  i

d ł u g o  b a w ią c  p o m i ę d z y  g o ś c i n n e m i  koczu-  
w n ic z e t n i  h o r d a m i  n i e  b r a k o w a ł o  m u  na  s p o ­
s o b n o ś c i  r o b i e n i a  p o s t r z e ż e ń  o sk u t ka c h  s i ł y  
e l e k t r y c z n e j  na  p o w ie t r z e  i k l i m j ,  r ó w n i e  jak 
n a  s t an  z d r o w i a  m i e sz k a ń c ó w .  J e ź l i  p o s t r z e ź a .  
n i a  te  p o d a ły  m u  m u ż e  p i e r w s z y  p o m y s ł  
w o d k r y c i u ,  i l e  m o c y  m a  l o d ,  j ako e l e k t r y ­
c z n a ,  życ i e  p o d n i e c a j ą c a  m a t e r y a ,  w l e c z e ­
n i u  m o r o w e j  z a razy  t u d z i e ż  c h o l e r y ,  t y c h  
n a j s t r a s z l i w sz y ch  ze  wszys tk i ch  za r azy }  p o d o ­
b n i  e z a b a w k a  f i z y c z n a ,  to je s t ;  s m o k  e l e k t r y ­
c z n y ,  u t w o r z o n y  z p i o r  i c e r a t y ,  o z d o b i o n y  
k o r o n ą  z ę b o w a t ą  z  c i eńk i e j  b l a c hy  m o s i ę ż n e j ,  
a  z  k tór e j  zw ie sz a ł o  s i ę  ki lka n i t ek  z t a k i ego ż  
k r u s z c u ,  n a p r o w a d z i ł  g o  z n o w u  na  p i e r w s z ą  
myś l  n o w y c h  k o n d u k t o r ó w  p r ze c i w  p i o r u n o m  
i g r a d o b i c i u .  S a m  z r o b i ł  t e g o  e l e k t r y c z n e g o  
s m o k a  w j e d n e j  z ok o l i c  T a r t a r y i  M o n g o l ­
s k i e j ,  n a w i d z a o e j  c zę s t e rn i  b u r z a m i .  P u ś c i ł  
g o  d o  z n a c z n e j  w ysokośc i  w a d m o s f e r ę ,  b u r z ą  
g r o ż ą c ą .  Z a l e d w o  s m ok  t e n  wzb i ł  s i ę  w y s o ­
k o ,  g d y  k o r o n a  j e g o ,  r ó w n i e  j ak  w i sz ąc a  
k o n d u k t o r y ,  b ły sz cza ł a  k o l o r o w y m  p ł o m i e ­
n i e m ;  s i l ny  g r z m o t  da ł  s ię s ł y s z e ć ,  u m i lk ł a  
b u rz a  i r o z p ł y n ę ł a  s ię w d e s z c z  ł a g o d n y .  D r .  
T a v e r u i e r  z a s t a n aw ia ł  s ię da l e j  n a d  tern r ó ­
w n i e  p r z y j e m n e m  jak z a d z i w i a j ą ce m  zjawi-  
s k i e m .  R u c h o m e g o  sm o k a  z a m i e n i ł  w s ł u p ,  
w i e r z c h  j e g o  u w i e ń c z y ł  z ę b o w a i ą  k o r o n ą  
Z w yz ł a ca n e j  g r u b o  m i e d z i  c z e r w o n e j ,  a o d  
tej aż  ku z ie in i  sp a d a ł  k o n d u k t o r  z  p o d o b n e ­
g o  k r u s z c u ,  s p i r a ln i e  o  s ł u p  s i ę  ok rę c a j ą cy .  
W y n a l a z c a  t w i e r d z i ,  że  s ł u p  p o d o b n y ,  m a j ą ­
cy  200 s t óp  wysokośc i  i wyże j  o p i s a n ą  k o r o ­
n ę ,  k tór a  o p r ó c z  ś r e d n i c h  i n a jw yż sz yc h  zę ­
b ó w  m i a ł a b y  j e s z cze  ośrn i n n y c h  ko l c ó w ,  
w c i ą g a j ą c y c h  p ł y n  e l e k t ry c z n y  we  wszy s tk i ch  
k i e r u n k a c h ,  i k t ó r ab y  z r o b i o n a  był a  z k ru -  
8 zc zu  n i e  tak p o d p a d a j ą c e g e  z m i a n o m  p o w i e ­
t rza  , j ak że l a zo  l r a nk l i n ow sk i c h  k o n d u k t o r ó w ,  
b y ł by  w s t a n i e  w o b w o d z i e  ćw ie r c i  mi l i  i ran-  
cuzk i e j  U ch ro n i ć  o k o l i c ę  od  g w a ł t o w n y c h  w y ­
b u c h ó w  p o w ie t r z a .  J V J n i e m a  o r a z  w y n a l a zc a ,  
Że g d y b y  dwa  razy j e s z c z e  tak wysoko  w ys t a ­
w io n y  t y ł  s ł u p  j a o do bu y ,  o b u d o w a n y  w ież ą  
i o c h r o n n ą  ba lu s t r a d ą  oj>»6any,  ( t ak i ,  jaki  ka ­
za ł  wys t awić  na  ro z ka z  S zac ha  w I s j i a h an i e  
w P e r s y i ) ,  w t ed y  b u d o w a  taka,  tw or ząc a  o b e ­
lisk z w y z ł a c a n ą  i zda ł a  b ły sz czą cą  r u c h o m ą  
k o r o n ą ,  b y ł a by  n i e l y lk o  p e w n e r n  z a b e z p i e ­
c z e n i e m  o d  sp u s to s z e ń  b u r z y ,  a l e  o r az  s i a ł a ­
by s ę  o z d o b ą  ca ł e go  miasta .  T y m  s p o s o ­
b e m  o b u d o w a n y ,  s z c z e g ó l n i e  d la  mias t  i w ł o ­
ści j i r z e z n a c z o n y  s ł u p  od  p i o r u n ó w ,  n a z w a ł  
w y n a l a z c a  colonne anti jondroyunte  d 'A lcib iade;  
d r u g i  Uez o b u d o w a n i a ,  s ł użący  d o  od wr aca -  
o i a  p i o r u n ó w  i g r a d u  od p o i  i o g r o d o w ,  tu-
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d z i e l  uż yw a n y  na o k r ę t a ch ,  a wymaga jący  
n ie w ie le  w yd a t kó w ,n az w a ł  m a t antifoudroyant 
d'Alcibiade.

T o w a r z y s t w o  azya tyckie  w Kalkuc ie  n a b y ­
ło  wielce s z ac o w n e  rękop i s rno ,  zna le z i o ne  
n i e d a w n o  w ks ięgozb io rze  ko legium B r a m i ­
n ó w  w B e n a r e s  —  rękopisrno n ie  mnie j  c i e ­
kawe  starożytnośc ią  sw oją ,  jak i sk r eś lon emi  
w n i e m  wypadkami .  P i sa ne  jest  świętym ję ­
zy k i e m  B r a m in ó w  i zawiera op i san ie  A n g l i i  
p r z e d  jej zdo byc ie m przez  Jul iusza  Cezara .  
W  op i sa n iu  tern T a m i z a  i i n n e  r zeki  mają te 
s a m e ,  jako po  dziś dzień  nazwiska.  Świą ty ­
n i e  i pomn ik i  D r u i d ó w  są tam p o r ó w n a n e  
z e  Świątyniami  h indos tańsk ie rni .  T o w a r z y ­
stwo  azyatyckie  ma zamia r  p rze łożyć  to wa­
ż n e  ręko p i s m o i przekład  kazać wydrukować ,  
aby  w A n g l i i  do  no w y c h  badań zachęcić.

P e w i e m k o w a ł w M e d y o l a n i e ,  imi en i em  P o n -  
ti, wynalazł  zu p e łn ie  prosty sposób p rzyt łu ­
mien ia  tak uciążl iwego po  wielkich miastach 
odg łos u  bicia m ł o t a m i ,  p rzymocowawszy  
w końcu  kowadła wolno wiszący ł a ń c u c h ,  u -  
twierdzony  n a  ogn iw ie ,  przez co niszczy się 
p on i ek ąd  ha łas  rozdzierający uszy.

O B W I E S Z C Z E N I E .
Czyszczenie ulic miasta z biota ma być na rok 

j e d e n  mnie j  żądającemu poczynając od dn ia  15. 
W r z eś n ia  wypuszczone .

Zdo lność  do  wydzierżawienia posiadających 
wzy wa  się n i n ie j sz em ,  iżby

w d n i u 2 8. t. m.  
przed po łudn iem  o godzinie lo t e j  tu w ratuszu 
w Izb ie  sessyonalnej  zg romadzić  raczyli  się, 
gdzie  licytacya odbywać się ma.

W a r u n k i  tej e n t r e p r y z y  wśród godz in  s łuż­
b ow yc h  w regist raturze naszej  mogą zawsze być 
przej rzane.

P o z n a ń ,  dnia 19. Sierpnia i833-
M a g i s t r a t .

Po w i e r zo n e  mi listy zas t awne polskie w celu 
pozyskania  nowy ch  kuponó w,  jakoteż p rocen ta 
o d  n ic h ,  m o g ą  interessenci  o d  dziś dnia ode ­
brać za zwrotem me go  r e c e p i s s e .

Zaraz em uwiadomiam tych posiadaczy listów 
zastawnych polskich,  którzy dotąd żadnego  
k roku  o pozyskanie no w ych  kuponów nie uczy­
n i l i ,  iż od dziś dn ia  do 2. lub 3. n iedz ie l  p r z y j ­
m u j ę  listy zas tawne polskie w zamia rze  wys ta ­
rania się o n o w e  kupony.

P o z n a ń ,  dn ia  26. Sierpn ia  1833.
F r .  B i e l e f e l d .

£ F  U W I A D O M I E N I E .
A ptekarczyki, E k o n o m o w ie ,  nauczyc ie le  d o ­

m o w i ,  kupczyk i ,  sekretarze i t .  d. i t. d . ;  ku- 
ch a rz e ,  ogrodowi ,  s t r ze lcy,  lokaje i t. p., jako 
też g a r d e r o b ia n y , gospodyn ie  i t. d . , opa t rze ­
ni  w dobre  zaświadczenia ,  m o g ą  z n a l e ś ć  
m i e j s c e  i być w y s z u k a n i "  za po ś red­
n ic twem

Bióra poleceń
w s tołecznem mieście W ro c ła w iu  w starym ra­
tuszu na p ierwszem piętrze.

P , S . O d  przyjmujących W6łużbę n ie  żąd a ­
my  żadnej  nagrod y  za fatygę.

Doniesienie handlowe.
E x t r a - p rz e d n i  świeży reński wędzo ny  łosoś 

odebra ł  ostatnią pocz tą
K a r o l  G u m p r e c h t .

W yciąg z Berlińskiego kursu papierów  
i p ieniędzy.

Dnia 24 . Sierpnia i  833.

O b lig i d łu g u  p ań s tw a  • 
O b lig i b an k o w e  az do  w łączn ie  

li t*  H .  • • t  « • • 
Z ach o d n io -P ru sk ie  lis ty  zasta­

w n e  ................................
L is ty  zas taw n e  W * X i^stw a 

P o zn ań sk ieg o *  , .
W sc h o d m o -P ru sk ie  • • 
S d a sk ie  i • • • • «

P a p ie ra ­ G o to w i­
mi z n ą

p o Po
97J 96 }

98* 981

— 101J
100* —
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C e n y  z b o ż a  w  B e
D n ia  22. Sierpnia  

L ą d e m :  Tal. igr. le n .

l i n i e .
8 3 3 -

Tal- <cr. fen.
Pszenica . . i 20 — l 13 2
Zyto . . .  i IO — I 5
Jęczmień wielki — 26 3 — 24 5
Jęczmień mały — 23 9 —-
Owies .  . ,  — 23 2 ____ 20
Groch ,  . , — — — —

W o d ą :  Tal. igr. fen . Tal. igr. le n .
Pszenica (biała) 2 7 6 2
Zyto . . .  i 7 6 l 5 ____

Jęczmień wielki — —- — _ _ r -

Jęcz mień  mały — 22 6 _ _ — TT

Owies . . .  — 28 9 _ _ 22 6
Groch . . , .  i 12 6 l IO
Kopa słomy . ^ — _____ 6 — —
Cetnar siana . i 5 — — 20 —


